Z KRAROWA DNIA i, MAIA 1814 Roku W NIEDZIZLĘ. 


Z Wiednia d. 25 Kwietnia. 
Urzędowe doniesienia. 
Z Paryża d. 13 Kwietnia. 

Podług ugody między Miniftrami 
zprzymierzonych Mocariłw i pełnomocni- 
kiem Napoleona d. 11 w Paryżu zawartey, 
który uznał tymczasowy rząd Fravocuzki, 
były Cesarz Francuzow wyrzektszy się for. 
malnie wszelkich praw do korony Fran- 
cuzkicy i Włoskiey, oddali się na całe 
Życie na wyspę Elbę, gdzie pobierać bę- 
dzie dla siebie i dla członkow swey fami- 
lii peasyą. N. Cesarzowa Marya Ludwi- 
ka otrzyma przy zawrzeć się maiącym w 
krotce pokoiu Xięttwa Parmy, Placeacyi 
i Gwallali, iako zupełaą własność, która 
na iey syna spada, i tea przybierze za- 
raz tytuł Xcia Parmy i Placencyi. 

Napoleon bawi ieszcze w Fontaine- 
bleau, gdzie niewielką liczbą byłych swo» 
ich sług otoczony, oczekuie swoiego wy- 
lazdu do wyspy Elby. C.K. Auftryacki 
Feldmarszaek porucznik Baron Koller, 
Ces. Rossyyski Jenerał porucznik Szuwa- 
łow i Kr. Angielski Pułkownik Burghers 
towarzyszyć mu w tey podroży będą. Na 


drodze przez Auxere, Autune, Lyon, 
Greaoble do iedaego z południowych por- 
tow rozlławione będą woyskowe eskor- 
ty. 

Cesarzowa Marya Ludwikó zaaydo» 
wała się do d. 1a b. m. w Orlean, dokąd 
przybył tegoż dnia Xze Paweł Elterhazy 
i wezwał ią wimieniu N. Cesarza Aultrye 
ackiego, aby udała się do Rambouillet. 
D. 12 przybyła do tego zamku w dobrem 
zdrowiu, 

C. K. Auftryacki Miniter związkow 
zagraniczaych, Xże Metternich, przybył z 
Kr. Angielskim Sekretarzem Ítana , Lordem 
Caftlereagh d. 10 do Paryża, 

N. Cesarz Aufiryacki oczekiwany ieft 
w Paryżu d. 15, gdzie na iego prayięcie 
czynią wielkie przygotowania. Królewicz 
brat Króla Francuzkiego, Monsieur, na 
czele gwardyi Paryzkiey, a NN. Cesarz 
Rossyyski i Król Pruski na czele woysk 
zprzymierzonych przyymą N. Cesarza 
Aufiryackiego, który Ranie w pałacu 
Xiny Borghese, na przedmieściu S. He. 
Doryusza, 
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Akt zrzeczenia się Cesarza Napoleona. 
Gdy zprzymierzone Mocarftwa uro- 
czyżście zapowiedziały , iż Cesarz Napo- 
lecn ieft iedyną zawadą do przywrocenia 
poioiu w Europie, przeto Cesarz Napo 
leon wierny swey przysiędze, oświad- 
cza, że za siebie i swoich nafiepcow zrze- 
ka się tronu Francuzkiego i Włoskiego, i 
Że gotow ief dla dobra Francvi uczynić 
kazda z siebie ofiarę, a nawet Życie po- 
świecić. — Działo się w Fontainebleau d. 11 
Kwietnia 1814. 
Za zgodność kopii: 
Dupont de Nemosrs, jeneralny 
Sekretarz tymczasowego rzędu. 
Z Paryża d. 16 Kwietnia. 
N. Cesarz Aulłryacki przybył d. 14 
Kwietuia do Grosbois ( o dwie poczty od 
Paryża ) na noc, dla wiechania nazaiutrz 
uroczyście do Paryża. D. 15 o godzinie 8 
zrana wyi-chał J. C.R. Mość z Grosbois, 
j wsiadł przy rogatce Charerton na ko- 
nia, dokąd NN. Cesarz Rossyyski i Król 
Pruski, wszyscy Jenerałowie znayduią- 
cych się w Paryżu korpusow, M'nifirowie 
i rosłowie dworow na przeciw niemu wy- 
jechali.  Orszak szedł przez ulicę Cha- 
renton, pla byłey bafyli, pomiędzy 
dwiema szeregami uszykowanrych woysk, 
potem przez Bulsward na. plac, Lu- 
dwika XV. Od Bulewardu fłała gwardya 
narodowa w paradzie wraz z woyskami 
zprzym erzonemi. Królewicz Monsieur, 
Namiesnik Rróleftwa, nanotkał tam]. C.K. 
Mość, chcąc otoczony Francuzkiemi Mare 
szałkami „ienerałamii licznym orszakiem, 
wyiechać także przeciw niemudo rogatek. 
Ulice i Buleward zapełnione były mno- 
fiwem ludo, który wyrazał swoie uczu- 
cia radosnemi okrzykami i błogosław .eń- 


fw. Na placu Ludwika XV. rozkazali 
Monarchowie przeciągnąć około siebie u- 
szykowanem woyskom, których liczba 
do 25,000 ludzi wynosiła. Po tey para- 
dzie odprowadzili Monarchowie N, Cesa- 
rza do przygotowanego dla niego miesz: 
kania w pałacu Xżny Borghese. Króle- 
wicz Monsieur fawił przed J.C.K. Mcią 
wszyftkich Marszałkow.  Mobarchowie i 
Xiążęta iedli tego dnia obiad uJ. C.K. Mci. 
W wieczor udali się wszyscy Monarchoe 
wie na teatr wielkiey opery.  Erólewicz 
Monsieur pokazał się pierwszy raz po 
swoim do Paryża przybyciu na teatrze, i 
przy wniyściu do byłey Cesarskiey , a te: 
raz Brólewskiemi zcakami przyozdobio» 
ney loży, powitany był powszechnemwi o- 
krzykami radości. Nie za długo po :ego 
przybyciu weszli NN. Cesarze Aulirvacki 
i Rossyvski, i Król Pruski do przygoto» 
waney dla rich loży w środku teatru. True 
dno wyfławić sobie radości publiczności, 
gdy N. Cesarz Auflryacki pokazał się z 
loży: "Niech żyie Cesarz Frarciszek! 
niech żyią oswebociciele nasi! niech żyie 
F ról! „ powtarzały tysiaczne głosy. Bał» 
dy wyraz w operze (ledtre a Colonne, 
który flosował się do cdmienicnego poto- 
zenia rzeczy lnb do ckecności zprzymie- 
rzonych Monarchow żywo był przykla- 
stiwany. Fo piernszym abçie Królewicz 
Monsieur cdwiedził Nonarchow w ich lo- 
ży, col Oni miedzy cperą i baletem przy 
poncwionych okrzykach publiczności na» 
wzajem uczynili. Radość pu! liczności do- 
szła do naywvższego fopnia, gdy zwinię- 
ty papier zchoru muzyki padł na teatr; 
ten pedniosł ieden attor i oddał go Spie- 
wakowi Lays, który trzy bedące w nim 
frofy spiewał. NN. Monarchowiebawili aż 
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do ukończenia widowiska. Trudno, aby 
biedy znaydowało się gdzie poważnieysze 
połączenie , iak teraz Monarchow w Pa- 
ryżu. Mialo wyfławia zupełaie widek 
pokoiu ; wbraterskim połączeniu zaciąga! 
ią zprzymierzone woyska zgwardyą na. 
rodową na raze. Jako nieprzyiaciele 
rządowych zasad Napolesną weszli zprzy- 
mierzeni Monarcnowie do Francyi , i iako 
tacy doszłi do bram ltolicy.  Zaledwo 
przełamaną zolłaśa siła, przeciw którey 
walczyli, zamieniź się ttaa z bezprzykła- 
dna zaciętością zobultrod growadzoney 
wuyny, bez umowy lub traktatu na Ilan 
pokoiu. Podpisanie oltatniego natłąpi te- 
raz bez żadney trudności. 
Paryżu gabiactow 

to zbawienne dzieło, 


Pułączenie w 
ułatwi nieskończenie 
Codzieunie miewa» 
ią Minilfirowie potączonych dworow na- 
radzenia u U. K. Auftryackiego Miasltra 
awiązkow zagranicznych Xcia Metternicha: 
Dia woyska oznaczona juž ieli liniia gra- 
niczna. Umowa względem zaprzefłania 
krokow nieprzyiacielskich i oddania twierdz 
w kraiach za dawnemi granicami Francyi, 
w krotce zawartą zolłanie, i otworzy dro. 
gg do zawrzeć się inaiącego z Hrancyą po. 
koin, 

Napoleon bawi ieszcze w Fontaine- 
bleau z około 400 ludzi byłey swoiey gwar- 
dyi. D. 17 b. m. uda się w drogę do wy- 
spy Elby, dokąd poprowadzą go ieden 
Auliryacki, ieden Rossyyski, ieden An. 
gielski i ieden Pruski jeneral. 

Cesarzowa Marya Ludwika znayduie 
się w Rambouillet, dokąd dziś uda się 
N. Cesarz Aullryacki, N., Cesarzowa za- 
bawi ieszcze kilka dni w tem, mieyscu, 
gdzie odwiedzą ią NN, Cesarz Rossyyski 
å Król Pruski. 


X 
Dokończenie treści Konfiytucyi nowy Hisz, 
panskiey. 
Tytwł VI. O wawnętrzney Am. 
fracyi prowincyy i miaf. Adminiltracyą 


tę sprawuią magiiiraty mieyscowe i wła- 
dze prowiacyonalne. 
Tytuł VII. O podatkach. Stany u- 


chwalaią podatki, rozciągaiąc one zarow- 
no na wscyftkich Hiszpanow, (tosownie 
do ich maiątku. Wyiątek i uwolnienie od 
podatkow mieysca mieć nie moga. Stany 
corok oznaczaią ogół podatkow według oa 
gólnych publicznych potrzeb, preez Mini. 
lira skarbowego obrachować i Stanom po- 
dawać się maiących. Gdyby Stany uchwa- 
liły podatek nadto uciążliwy lub szkodli- 
wy, zawarowano iel Królowi czynić wzgięe 
dem tego przełożenie Sianom, i podawać 
inne środki. Wszyltzie dochody publiczne 
wptywaią do kass prowincyonalnych do 
zarządzenia niemi kassy głowicy. Wszy- 
kic opłaty dzielą się na rozkaz Króla za 
podpisem Miogifira skarbowego.  Głowaa 
Izba obrachunkowa roztrząsa rachunki, Sc, 

Tytut PIII, O sile woyskowey. U- 
trzymywana bydź ma ftała siła woysko- 
wa lądowa i morska. Liczba woyska lą. 
dowego i uzbraiać się maiących okrętow, 
corok przez Stany oznaczona będzie. Za- 
den Hiszpan aie może bydż wolnym ed 
słupy woyskowey, gdy go prawo do niey 
poworuie. W kazdey prowiacyi utrzymy- 
wana będzie milicya narodowa, która w 
ten czas tylko czynić będzie służbę, gdy 
okoliczności tego wymagać będa , a która 
bez zezwolenia Stanow do s.użby zewnę: 
trzney użytą bydź nie może. 

Tywł IX. O edukacyi publiczney. 
We wszyf<ich mieyscach Monarchii Bi- 
szpauskiey maią bydź założone szkoły , 
w ktorych małodzieg przynaymniey w €zya 


a 


X 412 W 


taniu, pisaniu i rachunkach, tudzież w 
prawidłach religii katolickiey, a oraz w 
obowiązkach obywatelskich nauki odbie- 
rać będzie. Oprocz tego utworzone będą 
wyższe szkoły i uniwersytety. Nauka we 
wszyfkich szkołach ma bydź iednofayna. 
W każdym z wyższych inffytutew dawa- 
na będzie nauka obiaśniaiaca konfytuncyą 
narodową. Stany kierować będą tem wszy» 
fikiem , co się ściaga do oświecenia publi- 
cznego. Każdy Hiszpan ma wolność pisa- 
nia i drukowania myśli swoich o przed: 
miotach politycznych bez pozwolenia i 
ćenzury ; ale podpada wszelako odpowie: 
dzialności prawami przepisaney. 

Tytuł X, O utrzymywaniu konfytu- 
cyi. W każdem zgromadzeniu Stanow 
pierwsze posiedzenia maią bydź poświeco- 
ne na roztrząsanie zdarzyć się mogących 
nadwerężeh konfiytucyi narodowev, zara- 
dzanie onym, i pociąganie winnych do 
odpowiedzi. Każdy Hiszpan ma prawo 
doniesienia Stanom lub Królowi o nadwe- 
rężeniu konftytucyi. Każdy urzednik przy 
rozpoczęciu urzędowania swego musi wy- 
konać przysięge, że konfiytucya zachowa 
i Królowi wiernym będzie. Po ośmio!et- 
niem f(rwaniu konlłviucyi iuż nie będzie 
można niczego w niey odmienić. AZ do 
tego czasu, przy 7achowywaniu przerisa* 
nych środkow , mcże w jedrym lub dru- 
gim punkcie nafarić odmiana. 


Umieściwszy gazeta dworska Wie- 
deńska wspomnioną Konff: tucyą, przyda- 
ła jeszcze do uwag swvch nad nią ( umie- 
szczonych w Nrze 31 Cazety naszey na 
fironicy 364) nafłęnuiące: 

Znaczenie i władza, która sobie Sta- 
ny przez nową Konfłytucyą przywłasz- 


czyły , nierownie większa ieħ od tey, fa- 
ką w dawnieyszych czasach Stany Kafy. 
liyskie i Arragohńskie sprawowały. Fer- 
dynand Katolicki przy końcu 15g0 wieku 
połączywszy wszy kraje Hiszpańskie 
pod swoie berło, założył fundament nie. 
pod egłości tronu Hiszpańskiego, pa bté- 
ryin Rządcy z domu Aulfiryackiego ciagle 
budowali tak dalece, iż Stany coraz bar- 
dziey ograniczonemi zofłały, a pareszcie 
pod panowaniem Kró!ow z domu Burboń= 
skiego, iedynie ty'ko przy wielkich wy- 
padkach, szczególniey zaś przy wiapieniu 
na tron Królow, dla samey formalności 
zbierały się, ale żadnego nie mały wpy- 
wu. Gdy Napoleon ogarnął rząd Hiszpa- 
nii dla domu swego, dawne Stany przez 
Konfiytucyą ułczorą w Burgos, dla uięcia 
sobie ludu Hiszpańskiego, poniekąd wskrze. 
szone zofłały. lecz miały się one sklas 
dać tylko z 172 członkow ( 25 biskupow, 
25 szlachty, 62 deputowanych z prowin» 
cyy, 30 deputowanych z miafń, 25 kup» 
cow i 15 uczonych), zgromadzać sie co 
trzy lata za wezwaniem Króla ba tavne 
posiedzenia, i w nich obradować iedynie 
o prawach i dochodach publicznych. Na- 
fate przez insurrekcyą Stany nie przef ae 
ły na tey ograniczoney władzy, sądzac, 
iż gdy władza Królewska w okolicach no» 
witałych przeciwko nowemu rządowi do 
nich przeszła, korzyfać mogą z okolicze 
ności dla przywłaszczenia sobie znowu da- 
wnych praw Stanow w nayobszernieyszey 
rszciągłości, 
Z Paryża d. 8 Kwietnia. 

N., Cesarz Alexander udaie się ee- 
dziennie piechotą w towarzyfiwie kilku of- 
ficerow od głow Dego sztabu ra mszą do 
kaplicy. Kaplica uraączona ief w domą 


w ulicy S. Florentyna. Zadna firaż n'e broni 
doniey wniyścia. W wieczor odbywa tam. 
że J. C. Mość swoie modły. 

Wczoray 6 godzinie 9 zrana udał się 
N. Król Pruski do kościąła reformowane- 
go dla przyięcia S$. komunii. Cały kościoł 
zapełniony był jenerałami, officerami i 
żołnierzami; oftatni zoliawili broń przed 
kościołem. J. K. Mość miał na sobie pro. 
fy mundur i towarzyszyli mu Króletwi- 
czowie. 

Całv Paryż przeięty ieft podziwie- 
niem, widząc w murach swoich Monar- 
chow iako wybawicieli, którzy mieli ty. 
le potwarzy do zemszczenia i tyle szkod 
do wynagrodzenia. Obawialiśmy się wi- 
dzieć w nich zwycięzcow i zdobywcow. 
Pytamy siebie samych, co tak magle i 
niespodziewanie uśmierzyło burze, które- 
śmy sami prrec'w Sobie wzniecili, ce u- 
spokotło n'mietności, któreśmy podnieca: 
li, drażnili i roziątrzali,. Wyznać musie. 
my, że Pźlipiia. Ta zawiązała świety 
związek dla szcześcia ludzkości; tey nosi 
każdy żołnierz znak na czole. Zaden inny 
ludzki powod nie mogł tych Monarchow do 
ofiar nakłonić, iakich w dzieciach niema- 
my przykładu, 

Xže Schwarrenberg bo ułożeniu się 
z Marszałkiem Marmontem dał mu nafię- 
puiace zaręczenie : 

1) Ja Karol Xże Schwarzenberg, Mar- 
Szałek i Naczelny Wodz wcysk zprzy- 
mierzonych, zareczam - wszyfikim woy- 
skom Francuzkim, które na mocy uchwa- 
ły senatu pod d. 2 Kwietnia choragwie 
Napoleona Bonaparte opuszcza, że wolno 
i bez przeszkody z oreżem , taborem. am- 
municyą, a nawet z tem uszancwan'em i 
honorami woyskowemi, iakie woyskom 
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zprzymierzonym należą się nawzaiem, 
eofnąć się mogą do Normandyi. 2) Gdy- 
by podczas tych poruszeń osoba Napole- 
ona Bonapartego dofać się miała w ręce 
Zprzymierzyńcow, tedy zapewnia mu się 
życie i wolność z mieszkaniem w pewnem 
mieyscu wedle wyboru Mocarfiw zprzy. 
mierzonych i rządu Francuzkiego. ' 

W moc tego oświadczenia zofłaiące 
pod rozkazami Marszałka Marmonta woy- 
ska w liczbie 12,000 opuściły d. 5 b. m. 
swoie (łanowisko i udały się do Werssalu. 
Przeciągnęły pomiędzy zprzymierzonemi 
woyskami, które: oddały im zasłużone 
przez ich waleczność i wytrwałość usza- 
nowanie, Marszałek Marmont pozofiał w 
Paryzu. 

Na mocy zawartego tymczasowego 
zawieszenia broni z rządem Francuzkim 
woyska zprzymierzone we Francyi za ze- 
zwoleniem Cesarza Alexandra rozłożone 
jak nafępuie zolłały : 

W oysko południowe (Bianchi, Bub- 
ny, Hessen . Homburg ) w departamentach 
Montblanc , Isery, Rodanu, Ain, Saony 
i Loary; weysko Pruskie ( Jorka , Kleifa, 
Biilow ) w depart. północnym, Pas de Cae 
lais, i Sommy; Woysko Rossyyskie (Wo- 
róncowa, Langerora, &c.) w depart. Oa- 
Sv, Aisne, Sarty, Ardennow ; Gwardye 
Rossyvskie, odwody , 6 bataliionow Au- 
fryackich grenadyerow i 2 puti jazdy o. 
sadzaią Paryż; szofiy korpus ( Jen. Rajew- 
skiego ) w der art. Marny; piaty korpus 
(Feldm. W rede) w depart. Vospesi Meur- 
ty; czwarty korpus (Królewicza Wire 
temberskiego ) w depart. Jernvy i Auby; 
trzeci kor; us w depart, Złotego brzegu; od- 
wodowa j:zda Atfryacka w depart. wyż- 
szey Marny. oyska zaymą te leże d. 
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10 b. m. wielka głowna kwatera przenie- 
sie się do St. Cloud, Cesarze i Król po- 
zoiłaną w Paryżu. Wszyfikie korpusy ać 
tylko będą w tych lła1owiskach dni 14, 
potem zaczną z Hraacyi ultępować, to left: 
woysza Wirtemberskie przez Hurtluis, 
Aulłryackie połudaiowe woysko przet Ge- 
newę i Bazyleią, reszta woyska Aultryac- 
kiego częścią przez Bazylelą, częścią przez 
Kehl; woysko Rossyyskie przes Mogun- 
cyą i Koblents; Pruskie preet Koluniią i 
Wesel.  Wszylłkie odwody, transporty, 
&c. odebruły iuż roznae, żeby daley nie- 
poftępowały. 

Poaisważ Feldmarszałek Blücher za 
wu.yściem do Paryża rozchorował się, do- 
wodziwo nad woyskami Pruskiemi pole- 
coue zatem zofało Naczelnemu Wodzowi 
woysk Rossyyskich Hrabiemu Barclay de 
"Polly, którego Cesarz Alexander miane- 
wał oraz Feldmarszatkiem. 

Doniesienia z St. Domingo opiewaią, 
iż ta osada zarządzana ielt od 3 miesięcy 
w imieniu Ludwika XVIII Krola Francuz- 
kiego i Nawary. Jenerał Pethion zawdział 
Francuzką kokardę i dał ttolicy Fraacuz* 
kiey przykład; wolał oa raczey Bucbo. 
nom podlegać, niżeli naywyższą wtadzę, 
którą mu Bonaparte padał, dla siebie za- 
trzymać. 

= D. io — 

Dziś odbyła się ma placu Ludwika 
wielka parada woysk zprzymierzonych, 
połączona z uroczyftem nabożeńitwem dla 
podziękowania Bogu za madany pokoy 
Francyi i światu, Przeszło 80,000 woio- 
wnikow rożnych narodow odbywali mo- 
diy z uklękaciem przed wyfitawionym tam 
ołtarzem. W południe udali się NN. Ce- 
sacz Rossyyskii Król Pruski, i Xże Schwar- 


zenber,, zafię,uiący mieysce N. Cesarza 
Aufiryackiego, ha Buleward dla obeyrze- 
ria woysk swoich, które od zbroiowni aż 
do placu Magdaleny w luir ttłały. O go- 
dzinie 1 poszli NN. Monarchowie z licze 
nym orszakiem Jenerałow , c. a Niąże 
Schwarzenberg, otoczony setabami Au- 
liryackiin, bawarskim i Wirtemberskim, 
na obszeroy płac Ladwika XV, który o- 
kryty tasze był weyskiem rozmaitey bro- 
ni w naypieknieyszey polławie, Wysocy 
Monari howie powitanemi zoliali okrzykae 
mi; ” Niech żyią zprzymierzeni Monar- 
chowie, uiech zyie Mroi!,, nie tylko od 
Wuyska, ale i ua około zebraaezo moo- 
Bwa wiażow. NN. Mouarchowie udali się 
do wyftawionego ołtarza, przed którym 
Biskup i 6 Xzy Greckiego obrządku od- 
prawili uabożeńiwo. Gwardya narodoe 
wa Paryzka pod Jenerałem Dessolle prze» 
ciagnęła pomiędzy szeregaini woysk i lia. 
pęła na około ołtarza. Biskup odśpiewał 
Te Deum, poten dawał krzyż całować i 
tenie w gorę podnosił. Zakończeaie tego 
nabożeńił wa ogłoszone zoftało 100 wy ftrza- 
łami z dział, Radosne okrzyki towarzy: 
szyły Monarchom aż do ich pałacow. 

Król Hiszpański Kerdynaad VII. do- 
piero d. 27 Marca przybył do Giruny; z 
Valengay wyiechał d. 13. 

Kardynał Maury, arcybiskup Mon. 
tefiaskone w pańiłwie kościeluem opuścił 
tuteyszą ftolicę.  Muiemaią, iz udał się 
do swey dyecezyi, ktora od zmiu lat poze 
bawioua była iego obecaości. 

Kiedy Bonaparte ( wyraża dzienuik 
sporow, były dzieunik pańfiwa,) uma- 
wia się o nagrodę za swvie zrzeczenie się 
tronu, którego nawet nie było potrzeby; 
kiedy targuie się o mniey lub więcey War: 
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łaiące rzeczy, które ma zsobą zabrać, 
pie odrzeczy będzie przytoczyć tu, nie 
dia porownania, bo tatowe porownanie 
byłoby obelgą dla Króla HFrancuzkiego, 
ale dla przekoru, czułą i wysoką edpo 
wiedź, którą Ludwik XVIII. w roku 1802 
dał uzurpatorowi. Ten był na owczas ie. 
szcze lwszym konsulem, ale już myślał 
otronie. Tym celem kazał proponować 
prawemu Monsrsze, aby zrzekł się praw 
swoich, zapewniając mu posiadłość we 
Włoszech lub roczną pensyą. Król odpi- 
sał iak balłęguie: - 
"Nie mieszam P, Bomapartego z te- 
mi, którzy go poprzedzali, Poważam ie- 
talenta; ie- 
Pem mu obowiązany za niektóre urządze- 
nia w publiczney adminifracyi, bo wszy- 
fiko co tylko dobrego na moy lud spływa, 
ie mi zawsze miłem. 


go waleczność i woyskowe 


Ale bardzo się my- 
li, gdy mniema, iż potrafi mnie nakło- 
nić do zrzeczenia się praw moich. 
krok, kióry w tey chwili czyni, 
d a owszem prawa moie, ieżeliby 
mnieyszey 'podpadały watpliwości. 
wiem o Boskich zamiarach w zględem mnie 
i moiego ludu ; ale znam obowiązki, któ. 
1e na mnie włożył, Jako Chrześciarin do. 
pe niaćc bedę obowiazkow Chrześciianina 
aż do skończenia moiego życia; iako syn 
Lucwiba Swiętego hedę umiał nawet w 
kavdanach powagę moią utrzymać; iako 
nafepca Franriszka 1go chcę zawsze z 
nim powtarzać: ” Wszyfko zginęło procz 
honoru ! ,,, — W Mitawie d. . . 18c2, 
(Pod.) Ludu ik, 

Codziennie odkrywaia nowe dowody 
okrucieńfiwa i 2drożnokci Bonapartego, Dał 
p.p. rozkaz spalić przedmieścia Paryzkie 
S. Dyoniaego, S. Marcina S. Antoniego, 
itd, 


Przez 
utwier- 


nay- 


Nie- 


= D, 19. — 

Monsieur, Brat Królewski, Hrabia 
Artezyi, wiechał wczoray uroczyście po 24 
latach niebytności do ftolicy , i przyięty 
był znaywiększa radością, Xże Benewea- 
tu, wimieniu tymczasowego rządu, i Ba- 
ron Cbabrol, prefekt departav entu , wi- 
tali go mowami, pa które z rozrzewnie- 
niem odpowiedział. Z całem orszakiem 
swoim udał sie do kościoła Panoy Maryi 
przy radosnych akrzykach, gdzie przyię- 
ło go duchowieńfiwo, i Te Deum i Sab- 
vum fac regem odśpiewałe. Po nabożeń- 
fiwie udał się orszak do pałacu Tuilleries, 
gdzie Królewicz obiechał uszykowane na 
dziedzincu szeregi gwardyi, i wszylikim 
coś obowiezniacego powiedział, potem wy- 
siadł do swoich pokoiow. 

Oświadczenia względem przyfłąpienia 
do poĥaoowieria tymczasowego rządu 
(wyraża dzisieyszy Monitor) tak bardzo 
się pomnażaią, iż nie podobna wszylt- 
kich umieścić. Zapewnić iednak może- 
my, iż w wielkiey narodowey sprawie 
cała Francya iednakowo myśli.  Pomię- 
dzy znakomitszemi osobami, które przy- 
Rąpienia swoie na piśmie przysłały , wy- 
mieniaią Arcykanclerza Cambaceres', Xcią 
Parmy , i Arcypodskarbiego Lebiun, Xcia 
Placencyi, 2 których pierwszy bawił w 
Blois, drugi w Antwerpii. Marszałek Ber- 
tbier miał takze przysłać przyfąpienie 
woyska, z propozycyą leż dia każdego 
korpusu. 

Dełączamy tu zakończenie ofatniego 
biullertynu Bonapartego. — Powierzył on 
Paryżowi zakład swey miłości i narodo: 
wey chwały, lecz sromotnie go zdradził. 
Gdyby 800,000 dusz miało odwagę i mi. 
łość oyczyzny , mogło nieprzviaciela Rra- 
chem przerazić. Okolice Paryża były 
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obwarowane i 300 dział było na iego o- 
bronę; gwardya narodowa poprzysięgła 
Cesarzowi łożyć życie w obronie miafła; 
40,000 woyska fłało pod bramami na ie- 
go obronę, a Cesarz śpieszył mu oa po- 
moc zniepokonanem woyskiem.  Miafto 
tiać się mogło grobem dla nieprzyiaciela; 
lecz wotaio poddać mu się z wszylłkiemi 
sposobami do obrony. Cesarz rozkazał 
wymazać go zliczby dobrych mialt swo- 
ich; dobrem mialłem iego będzie na przys 
szłość iego oboz. Senat pokazał się tak» 
że słabym i skaził obowiązki Swoie; cze» 
ka go teraz upokorzenie, ze w tem Samem 
mieyscu, w którem prawemu swoiemu, 
Mooarsze, który świetnością i chwałą go 
Gkrywał, oddawał hołd, teraz czynić bę- 
dzie cudzoziemcom usługi. Cesarz obsy- 
pywał Paryż dobrodzieyfiwami; roczne 
rachuoki okazuią, wiele od 14 lat na Aie- 
go wyłożył. Cofa się teraz z nieosłabioną 
swoią siłą do połuduiowey części pańltwa 
i do swoich oedwodow ; powroci w krotce 
i ządać będzie zdania wprawy ed tych, 
którzy Święte swoie obowiazki zdradzili. 


Nie rozpacza o swoim szczęściu, i nie do? 


puści splamić wiłydem tronu, który tyle 
tryumfow otaczało. Dla tego zerwał kon- 
gress w Chatillen, i Francya mieć nie mo- 
że pokoiu, icżeliby go przyszło nieuczcie 
wością okupić. 

Rząd tymczasowy posłał dowodcom 
oblężonych twierdz rozkazy, aby one od- 
dali. ( Goniec wiezący takowy rozkaz do 
Hamburga i Magdeburga przebiegł d. 12 
Kwietnia przez Koloniią. ) 

Codziennie wydaie rząd tymczasowy 
rozkazy na uwolnienie uwięzionych Xięzy 
i innych osób. 

Wszyfikie nazwiska, które zdobiły 
rząd Napoleona są odmienione. 


Dotych. 


czasowe Cesarskie liceum nazywać się na 

przyszłość będzie liceum Ludwika wielkie- 

go, liceum Napoleona, liceum Henryka 

IV. liceum Bonaparte, liceum Burbonow. 
Z Londynu d. 1 Kwietnta, 

W. Xzna Katarzyna, owdowiała Xżna 
Oldenburgska, a Siafra N. Cesarza Ale- 
xaadra, dla któręy naięto w Londynie 
pałac za 5o00 funtow szterlinyow na pół 
roku, przybyła w towarzyltwie Królewi- 
cza Xcia Klarencyi z Holiaodyi d. 29 Mar- 
ca do Sueernes, a d. jo ztechała dv Lon: 
dynu w powozach Królewskich, które 
przeciw.ney wysłano, 1 z wielsiemi ho. 
norami przy.ęta była. D. 30 obiadowała 
z familia ńrólewską u Xcia Rejenta. Pi- 
sma publiczae przezoaczalą lą Aciu Kam. 
bridge za małzonkę. 

Czynią tu wieikie przygotowania do 
uroczyltości, która się odprawi, gdy Cea 
sarz Alexander przyodziany będzie orde- 
rem Podwiązki. 

Lord Wellington ciągnąć ma do Tus 
luzy, (doszedł iuż według allatniego do- 
niesienia do larbes) dla opanowania cas 
łego biegu Garonny , tusząc sobie nieza» 
wodnie, że to mialło za zblizeaiem się 
iego oświadczy się za Burbonami. 

Posłano fregatę do Jersey z rozkazem, 
aby Xcia Berri zawiozła do Bordeaux, 
Jett on Śmielszy i czynnieyszy, niż brat 
iego Xże Angouleme. 

Podług iedney z gazet naszych, po- 
dane Bonapartemu ultimatum w Chatillon 
miało bydź takie: Francya będzie w Ra. 
nie, w iakim była r. 178y; Bonaparte wy- 
da na łat 5, aż do zwrotu kontrybucyy 
wybranych przez oiego w Aultryi i Prus» 
sach, twierdze Lille, Valenciennes, Lg- 
xembuig i Strazburg. 


GAZETY 


Z Hruxelli d. 11 Kwietnia, 
Onegday przybył tu Królewicz Szwedz- 
ki, którego poprzedziły liczn: woyska 
Szwedzkie.  Wysiadł do domu prefekta, 
a wczoray udał się w dalszą drogę do Par 
ryża. 
Antwerpii w krótce się podda; [gior 
wne zawady iuż uprzątaione zofłały, 
2 Frankfortw de 13: Kwietnto. 
Twierdza Moguncya otworzyła |iuž 
bramy. D. 9 b. m. iesżcze: dowodca iey 
udaż się do główney kwatery oblezaiące- 
go korpusu do Oppenheim do Xcia Sasko- 
Koburskiego. Tu nafiąpiła przyiacieiska 
nmowa, po którey dowodca i osada zaw- 
działa białą kokardę ï wykonała Królowi 
przysięgę. Bramy otworzone zofłały i 
każdy mógł wchodzić i wychodzić. 
Jenerał Maison w Lall i wszyscy do- 
wodcy twierdz Francuzkich odebrali: od: 
nowego Minifira woienrcgo rozkazy wagle- 
dem zaprzeftania krokow nieprzyiaciek- 
skich, į w krotce zapewne Królowi przy- 
sięgną. 
Z Włoch d 16 Kwietnio, 
Wicękrólowa Włoska rozwiązaną 
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szczęśliwie d. 13.b. m. w Mantui zofała, 

W Pizie i w Liwornie dało się czuć 
d. 3 b. m. po dwa razy trzęsienie ziemi; 
wszyftxichh ogarnęła trwoga, ale żadney 
szkody nie zrządziło. 

D. 5 b. m. przybyło znowu kilka wo» 
iennych i 24 przewozowych ftatkow zwoy- 
skien z Palermo do Liworna. 

Wielkorządca we Włoszech Xże Reuss- 
Plauen Henryk XV. wydał w Padwie pod: 
d. 24 Marca rozporządzenie , w którym. 
wyraża, iż N. Cesarz Aufryacki chcąc 
ludom Włoskim dać nowy dowod oycow- 
skiey swoiey miłości i wsoaniałych swo- 
ich uczuciow , uchyla wyroki bytego rzą- 


du tamuiące handel, a mianowicie Bers 


liński, Medyolański i Triapoński, i przye 
wraca handlowe [ftosunki z wszyskiemi 
narodami. Tym końcem zaprowadzona 
zołłanie od v Maia r.b. taryfa rządu Au- 
itryackiego 1805 roku z pouzebnemi do 
mieysca odmianami. 
4 Londynu d. 5 Kwietnia, 

Kapitan Harris i goniec Pruski przys 
byli tu prawie razem z wiadomością oza. 
ięciu Paryża, Wyfrzały z dział egłosi» 
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ły zaraz to szczęśliwe zdarzenie. Lord 
Bathurfi doniost garaz onim na piśmie 
Lordowi Prezydentowi miatia, 

D. ı b.m. odwiedził Xże Rejent pier- 
wszy raz Xżną Oldenburską. Tegoż dnja fa- 
wiona była przed Królowa. Potem udała 
się do Carlton - House, gdzie od Xcia Re- 
jenta była z wielkiemi honorami przyy* 
mowana. 

Od Kontraadmirała Penrose nadeszło 
tu d. 4 doniesienie, iż z liniiowym okrę: 
tem Egmont o 74 działach, kiiku fregata- 
mi i lekkiemi Hatkami przybył do Giron» 
dy. Lioiiowy okręt Francuzki Regulus o 
74 działach schroaił się pod batteryą, i 
zniszczony pewnie zollanie, ieżli się nie 
podda. 

Mamy tu okrętowe doniesienie , iż 
Bajonna poddała się d. 23 Marca. 

Lucyan Bonaparte opuszcza wieyskie 
Bwoie mieszkanie pod Worcefirera i wraca 
de dawnego pod Rzymem. Rzekł eu przed 
mieiakim czasem: *’ Muszę się oszczę- 
dzać, bo nim się zapomogę, będę miał 
trzech lub czterech Królow z moiey fami- 
Jii do utrzymywania. ,, 

— D.8. — 

Nadszedł tu lif od Lorda Weilingto- 
pa pod d. 35 Marca z Samatan. Po po- 
tyczce d. 20 tak śpieszno cofał się nieprzy- 
iaciel, iż woyska zprzymierzone dognać 


go niemogły , wyiawszy lekką jazdę Jen. ' 


maiora Fane, która d. 22 dognała tylną 
Brat nieprzyiacielską przy St. Gauden, 
fcigała ia dwie mile, zabiła wiele ludzi i 
kilka set jeńcow zabrała. Marszałek 
Soult wszedł d. 34 do Tuluzy. Lord Wel- 
Jivgton znaydował się tylko 6 mil Angiel- 
skich od tego ważnego miafla. Ucieczka 
pdlwoyska Żonlta powiększa się nadzw y- 


u 


czaynie; w kałżdem mieysca zafaiemy 
pozofałych zołnierzy, i wszędzie pragną 
przywrocenia Burbonow,  Marszaiek Be- 
tesford po£ępuie naprzod i złączy sią zno» 
wu z Wellipgtonem, dla zniszczepia zu- 
pełnie woyska Soulta. 
2 Wrocławio d. 15 Kwietnia. 

Gubernija tuteysza woyskowa ogło» 
siła onegday, że twierdza Głogow kapi- 
tulowała, Osada skada broń, i wraca 
do Francyi pod obowiazkiem niesłużenia 
aż do wymiany przeciw zprzy mierzonymi, 


Rozmaite wiodomości. 


Wyspa Elba leży na brzegu Toska- 
nii, baprzeciwko Piombino; ief półczwar- 
tey mili Włoskiey długa, ma kopalnię me- 
talowe, a nawet złote i srebrne, marmur, 
asbeli i sól. Wydaie len, zboże, wino, 
oliwę; owocow niewiele , ale bardzo wy- 
borne. Ocet winny z Elby, a mianowicie 
pod nazwiskiem czterech ałodiierowy ma 
powszechną zaletę. Naypięknicysze pach 
nace i lekarskie zioła rosną na tey wyspie, 
Rzeki nie ma żadney , ale posiada źrodła, 
a nawet mineralne, i firomyki, Zwierzy» 
ny ma podofłatkiem ; podbrzeże obfitnie w 
ryby. Wyspa ta należała teraz do Xcią 
Piombino. Oba miafta i doniy nazywaią 
się Porto -feraio i Forto - Longone. 
anm A -iemet 

Dnia 25 i 26 Kwietnia 1814. 
(epa gbos rożnego zctamku na Torge m 
Arakowie sprzedawanych. 
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ý DONIESIENIA. 

U Podaie się do publiczney wiadomości, iż d. 3 Maia r. b. o godzinie gtey zrana 
na Kleparzu przy Krakowie w Domu Nro 32 przy Kohskiem targowisku sytuowanym, 
odprawi się publiczna licytacya gboza w ziarnie, iako to: Pszenicy, Zyta i Jęczmie- 
nia. Cheć kupna maiący raczą się na rzeczonym terminie, w wymienionem mieyscu 
zgromadzić. — W Krakowie d. 31 Kwietnia 1814. 

J. A. Fochinetty Kom. T. H. D. K.i R.. 


Licytacya rożnych Tewarow pod Nr. 456 w rynku Miafa Krakowa wfirzymuie 
się do S, Jana, to iet na dzien 24 Czerwca r. b. leez zawsze ofiaruie w swym składzie 
Towary, w tym sare”re Domu zoayduiące się, iuz rak otaxowane na licytacyą, 
za naytańszą cenę wyprzedać, 


Maryanna Binkowska otwiera od 1 Maia r. b. w ogrodzie Łobzowskim przy Kra» 
$owie traktyernią , w którey kazdege czasu dofać będzie można za pomierną cenę ie- 
dzenia i aapoiow wszelkiego gatunku, i poleca się Łaskawey Publiczności. 


Paai Grés ma honor uwiadomić, ie gdy obecne okoliczności nie zniewalaią Jey 
do uskutecznienia zamiaru, który ułożyła ze swym Mężem, aby luftytut swoy Edu. 
kacyypy przenieść do Puław, pozofiaie więc w krakowie, będzie przyymować zno- 
wu Panny na penssyą, dawać będzie te same iak dawniey przedmioty Nauk, i tęż 
mamą uczenia Metodę. 

W Krzeszowicach ie do puszczenia w dzierżawę ogrod Dworski dobrze uprawny, 
eożną włeszczytną zasiany i zasadzony, z drzewami owocowemi i inspektami, oraz 
domem wygodnym do fłofowania Gości i utrzymania Kawiarni z dodatkiem potrzebney 
pańszczyzny i inuych wygod, do tego n:lezeć będzie kuchnia wielka przy Pałacu, 

wnica, lodownia i Billiard. — Ktoby sobie życzył trzymania tego, zechce się udać 
do Rządzcy dóbr w Krzeszowicach mieszkającego, a gdy się okaże bydź dogodnym te« 
mu zamiarowi, za pom.erną cenę to pozys.ać może. 


Małoletni Winceoty Dembiński w roku 1810 zaciągnął się w Krakowie dowoyska 
Polskiego do Pułku 15 piechoty; w tymże Pułku zofłał Puryerem u Bataliionu 3go kom- 
panii zgiey. W yszedłszy z Pułkiem, dotąd o nim Żadney nie masz wiadomości, Pod: 

isany Siryy i Opiekun Wincentego Dembińskiego będac odpowiedzialnym tuteyszemu 
E K. Rządowi Auftryackiemu za Biebytność maioletniego wspom nionego, uprasza Wszy- 
Kkich w ogołności i każdege w szczegolności, ktoby znať Wincentego Dembińskiego i 
wiedział, gdzie teraz się znavduie, aby na koszt podpisanego Pocztą o. Krakow na o» 
fiatnią pocztę do Kent w Gallicyi Wschodniey, Cyrkule Myślenickim wiadomość pew- 
aa o zyciu, ómierci, miewoli lub m'eyscu teraźnieyszego mieszkania i bawienia się 
Wincentego Dembińskiego co nayprędzey bydź może udzialić był łaskaw. 

W Klucznikowicach przy Oświęcimie w Gallicyi Wschodnięy, Cyrkule Myśleni: 
ckim d. 30 Marca 1314. 

YJgnacy Dembiński. 


Ciągłe ciepła i posmsze znaglaią właścicieja Swoszowic, ażeby wcześniey niż w 
przedzaiących latach kazał otworzyć kąpiele wod W odorodpo $iarczylłych pa tak 
liczne choroby i przypadłości przydatne. Będą więe otwarte z dniem pierwszym Ma- 
ia roku bieżącego 1814. Będzie dla Gości Traktyernia obok łazienek we wrzyfikie 
wygody opatrzena ©lwartą, gdzie wiktnały i trugbi, w przyzwoiiey cenię Żądaiącyna 
będą dofłarczane. 
- „A 
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Obwieszczenie, mocą którego niżey podpisany Notaryusz Powiatu Szydłowskieg» 
podaie do wiadomości, ız z mocy Rezolucyi Trybunału Cywil. I. Infi. Deptu Krakow. 
rożnego gatunku srebra, kosztowności , bielizna , suknie, miedź, żelazo, bryczki, pae 
wozy , szkła, faianse, porcellany, płotna, meble i rożne naczynia i sprzęty gospodare 
skie, po niegdy W. Kazimierzu Bonicckim, Dziedzicu dobr Zydowa i innych pozofta- 
łe, d. 2 Maia r. b. 1814' o godzinie gtey arana i w dniach nafięsnych, we Wsi Zydoe 
wie w Parafii Kiyskiey Powiecie Szydłowskim Depart. Krak. we Dworze, więcey da. 
iącym za gotowce pieniądze w monecie srebrney przez licytacyą na rzecz sukcessorow 
sprzedawane będą ; chęć zatem nabycia rzeczy tychże malący w mieyscu i czasie 
wzwyż wymienionych znaąydować się maią. — W Szydłowie d.|9 Kwietnia 1814. 

Romanowski. 

W moc Rezolucyi Wysokiego Trybunału Cywiłuego pierwszey Inftancyi Dep, 
"Krakowskiego pod dniem 16tym Lifiopada 12512go raku, do. liczby 3969 zapadłey „ 
wskazuiącey sprzedaż nieruchomości po niegdy HFelixie Dobrakowskim pozofłałych de 
małoletnich Antoniny Ludwiki i Franciszki córek. zaś Henryka syna nalezących > 
przez publiczną licytacyą w dniu 24tym Maia biezącego roku iako terminie przygoto» 
wawczym więcey daiącemu za gotowe pieniądze Sprzedauemi zofłaną , iako to: 

imo. Dom z wszelkim zabudowaniem gospodarsk:m, Rayniami, chiewam: i szpie 
chierzem w mieście Pilicy w rynku pod tar 176 sytuowany „ w kwocie: zł. pol. 6589p 

nisko pretium fisci obey muiący.. 

2do. Sad z wszelką drzewiną na zł. pol, 1150 oceniony. > 

3uo. Dom z sześcią ızdebkami w tymże mieście pod liczbą 45 sytuowany , |Któze- 
go pretium fisci goo zł. pol. 

4to. Stodoła za Bużnicą żydowską |z placem i ogrodem w mieście Pilicy leżące na 
pretium fisci do złp. 1500 ocenione. 

5to. Stodoła przy wsi Zarzeczu ,„którey pretium fisci na złp. 400 oznaczone. 

óto. Ogrod przy Papierni blisko miafta Pilicy leżący, z kiórego zagon iedem ug 
jicie złp, cęeniaoy. 

7mo.. Trzy ogrody małe kazdy na złp. roo w szczególności oceniony. 

gvo. Łąka przy Papierni: w 3ch częściach własnością małoletnich Ilobrakowskich, 
ztey każda część po złp. 250 otanowama. 

gno.. Grunt do obsiewu przy mieście Pilicy w mieyscu Smoleńskiem zwanym leżą 
cy, na cztery równe części podzielony , zktórych w szczególności: część kazda aa 
112 złp. oceniona. 

tomo: Grunt w podobnymże mieyscu Kapielski zwaoy, dla łatwieyszecy sprzedaży 
i dogodności w nabyciu na sześć równe części podzielony , ztych Łazdaj część na. 200 
złp. w pretium fisci przeznaczona. 

r1mo Rol trzy, iako to; pierwsza od: Owsińhskiego, druga w Smolonkach , trzeciz 
pry ftarym gościńcu zwane, dla łatwicyszego nabycia na dziesięć części podzielone , 
zktórych część każda 2 166 zagonow składaiąca się na 217 złp. oceniona. 

13mo0. Grunt Glinianki zwany , również ola dogódpieySzego nabycia na równe cztes 
ry części podzielony, ztych w szczególności część dażda na złp. 175 iako pretom fisci. 

W którym to wyżcy wyrzeczcnym dniu 24 Maia r.b. ogodziwie gley z rana i da. 
ley dni naftępnvch pretendenci nabycia zpowyższych nieruchomości zaoratrzywszy 
się w dziesiątą część do każdego obiektu, wadii dla podania swych licytantew , zaś W, 
Katarzyna zRayskichh Dob'akowska względnie małoletnich matka i op:eiunka, oraz 
Jw. Daniel! Rayski przydany opiekun do atlentowania licytacyi w kancellaryi piżey 
podpisanego wcamieszkapiu iego w okręgu m:afta Pilicy na: Zarzeczu zwanym przed- 
mieściu będącey , ftawić się są winni; a tak navwięcey podaiący przysądzenia otrzye 
ma, zaż względem obiasnień i warunkow licytacvi, Każdego czasu w kancellaryi Bur: 
mittrza Policyi miafta Pilicy jako Członka Rady familiyney Pretendenci zainformować 
mę mogą. — W Pilicy d. 6go Kwietnia igi4go roku. <a 

Jówef Chodurowice , Notaryssz Publiczny P. Pilicktego.- 


